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Oonego czasu rzeki Jezus 
do uczniów Swoich: Zapraw­
dę, zaprawdę powiadani wam: 
Jeśli o co prosić będziecie 
Ojca w imię Moje, da wam.

Dotychczas o nieoście nie 
prosili w imię Moje. Proś­
cie a weźmiecie, aby radość 
wasza była pełna. Tom 
wam powiadał przez przypo­
wieści. Przychodzi godzina, 
gdy już nie przez przypo­
wieści mówić wam będę, ale 
jawnie o Ojcu oznajmię wam.

W on dzień w Imię Moje 
prosić będziecie. I nie mó­
wię wam, iż Ja będę Ojca 
nrosił za wami. Albowiem 
sam Ojciec miłuje was żeście 
wy Mnie umiłowali i uwie­
rzyliście, żem Ja od Boga 
wyszedł. Wyszedłem od Oj­
ca, a przyszedłem na świat; 
zaś opuszczam świat, a idę 
do Ojca. Rzekli mu ucznio­
wie Jego: Oto teraz jawnie 
mówisz, a żadnej przypo­
wieści nie powiadasz. Te­
raz wiemy, że wszystko wiesz,, 
a nie potrzeba, żeby Cię 
kto pytał. Dlatego wierzy­
my, żeś od Boga wyszedł.

NAUKA

Czego przedewszystkiem u- 
czy Zbawiciel w powyższej

Ewangelji?
i

Uczy nas! 1. że powinniśmy 
się modlić, 2. że mamy się mod­
lić w Jego imię, 3. że modlitwa 
taka zawsze wysłuchaną zostanie, 
i to 4. z tego powodu, że praw­
dziwy chrześcijanin jest dziec­
kiem Bożem, a Ojciec niebieski 
miłuje go jako Swe dziecię, 5. że 
prawdziwa modlitwa sprawuje 
nam dlatego radość, ponieważ 
zaspakaja nasze święte życzenia.

Czemu mamy się modlić?

Winniśmy to czynić, dlatego 
że 1. Pan nasz Jezns Chrystus 
wyraźnie to nakazuje i uczy nas 
tego Swym przykładem. 2. Bez 
modlitwy nikt z tych, co są w po­
siadaniu pełni rozumu, nie może 
dostąpić wiekuistego szczęścia.

Czemu Bóg żąda modlitwy 
naszej ?

1. Gdyż Bóg udziela łaski tyl­
ko pokornym. Kto się zaś modli, 
przyznaje się do słabości i nieu­
dolności swojej; wie, że sam sobie 
pomódz może, i że Bóg jest 
źródłem wszego dobrego i wspo­
maga w potrzebie. 2. Bogu 
winniśmy zaufać i tym sposobem 
zdać świadectwo Jego dobroci, 
miłości i potęgi. Tę ufność 
okazujemy właśnie przez modli­

twę. 3. Wreszcie trzeba się 
modlić i dlatego, aby człowiek 
nauczył się cenić i dobrze użyć 
darów, które czasem otrzymuje 
dopiero wskutek szczerej i często 
ponawianej modlitwy.

Czemu modlitwa wszystkim 
potrzebna do zbawienia?

2. Gdyż według słów św. Chry­
zostoma „całkowicie niepodobnem 
jest wieść żywot cnotliwy bez 
modlitwy.” Mówi ten Święty, 
że modlitwa jest duszy tak po­
trzebną, jak wilgoć roślinom do 
wzrostu, jak mury do obrony 
oblężonego miasta, jak pokarm 
do utrzymania życia, jako fun­
dament domowy. Biada więc 
tym, co nie dbają o modlitwę! 
2. Gdyż Bóg daru wytrwania 
w dobrem niezbędnego do zba­
wienia, udziela nam tylko wtedy, 
gdy Go o to prosimy.

Jeśli tego nie czynimy, nie 
mamy też prawa do otrzymania 
łask, potrzebnych do wiekuiste­
go życia.

Czemu Bóg niekiedy nie 
wysłuchuje naszych modlitw

3. Gdyż prosimy Go nieraz 
o rzeczy, które nie są z naszą 
korzyścią. Bóg też jako dobry 
Ojciec, słusznie nie uwzglębnia 
prośby naszej, aby nam dać co 
lepszego i pożyteczniejszego.

4. Chce niekiedy doświadczyć 
cierpliwości i wytrwałości naszej.

5. Zwykle nie modlimy się 
tak, jakby się modlić wypadało.
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IV Warszawie odbyty się obrady Międz. Komisji Łowieckiej. Z tej okazji w Reprezentacyjnem 

Kasynie Garnizonowym otwarto piękną wystawę łowiecką. Na zdjęciu p Prezydent, sam za­
wołany myśliwy z zainteresowaniem ogląda eksponaty wystawy.

W związku ze strajkiem marynarzy w Kopen­

hadze wybuchły małe rozruchy w których mu- 

siała interwenjować policja, rozpędzając de­

monstrantów pałkami gumowemi.

PŁYNĄ TRATWY PO WIŚLE

NASZ PRZYJACIEL

IV dniach ostatnich rozstrzygnięto w Warsza wie konkurs na projekty damskich toalet, wy­
konanych z materjałów krajowych. IV konkursie wzięło udział szereg wybitnych artystów 

polskich. Na zdjęciu: (od lewej) spacerowa suk nia z polskiego jedwabiu „Maj", w środku: wie­
czorowa suknia „Kwiat nocy". Wreszcie na prawo — jedna z organizatorek i realizatorek 

konkursu p. Zofja Raczyńska — Arciszewska w sukni pt. „Samochód będzie.

W Warszawie otwarty został zakład wychów, 

dla dziewcząt zaniedbanych moralnie. Na zdję-

ciu ogólny widok internatu

Sir. j

Po pobycie w Warszawie min. Barthou odjechał 

do Krakowa Na zdjęciu p. min. Józef Beck 

i min. Barthou w oknie pociągu krakowskiego

na Dworcu Głównym w Warszawie.

W Hiszpanji wybuchł strajk generalny, Zastraj- 

kowali także piekarze. Rząd odkomandorował 

żołnierzy do wypiekania chleba w kilku piekar­

niach.

Podajemy ogólny widok obozu Pracy w Dziekanowic pod Warszawą, gdzie 

szeregi „junaków", bezrobotnej mło dzieży prowadzą roboty nad regulac­
ją Wisły.
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P Ł Y W A JĄ C E  W Y S T A W Y  JA P O Ń S K IE .

W e d le d o n ie s ie ń z S a lo n ik w c z a sa c h  
o s ta tn ic h  s ta tk i ja p o ń sk ie , sp e c ja ln ie u rz ą ­
d z o n e  ja k o  p ły w a ją c e w y s ta w y  to w aró w  p o ­
c h o d z e n ia  ja p o ń sk ie g o , o d w ie d z a ją  s ta le  p o r ­
ty  w sc h o d n ie j c z ę śc i M o rz a Ś ró d z iem n e g o  
i z p o w o d ze n iem  sz e rz ą  p ro p a g a n d ę  d la  p ro ­
d u k c ji ja p o ń sk ie j. O  i le je d n a k  p o p rz e d n io  
s ta tk i te  o g ra n ic z a ły  sw e z a d a n ia  w y łą c z n ie  
d o  a k c ji p ro p a g a n d y  h a n d lo w e j, o  ty le  o b e c ­
n ie ro z sz e rz a ją sw ą d z ia ła ln o ść  w  k ie ru n k u  
z a w ie ra n ia  tra n sa k c y j n a  p rz y w o ż o n e  to w a ­
ry  i d o s ta rc z a n ia  ty c h  to w aró w  b e z z w ło cz n ie  
o d b io rc o m  n ie ty lk o  w p o rc ie p o s to ju , le c z  
ró w n ie ż i o k o licy . S ta tk i w y s ta w o w e , k tó re  
p o p rz e d n io  z a w ija ły d o p o r tó w  w ło sk ic h , 
o b e c n ie  ro z sz e rz a ją p o le sw e j d z ia ła ln o śc i  
n a p o r ty  p a ń s tw  B a łty c k ic h i M a łe j A z ji,  
są w  p e łn i z a ła d o w a n e  to w a ra m i ja p o ń sk ie -  
m i, ja k  te k s ty lja , g u z ik i z m a sy  p e r ło w e j,  
ż a ró w k i, z a b a w k i i tp . T o w a ry  te o fe ro w a n e  
są ró w n o c z e śn ie  h u r to w n ik o m i d ro b n y m  
h a n d la rz o m  p o  c e n a c h , k tó re n ie p o w in n y  
je d n a k  w e d łu g  z d a n ia  sp e c ja lis tó w  m ie js co ­
w y c h . w y w o ły w a ć p rz e sa d n y c h  o b a w  p rz e d  

k o n k u re n c ją .

W Y JĄ T K O W O  T A N IE  K O S Z T Y  P O D R Ó Ż Y  

Z  N IE M IE C  N A  T A R G I P O Z N A Ń S K IE .

W e d łu g in fo rm a c y j p ra sy n ie m ie c k ie j 
u s ta lo n y  z o s ta ł w y ją tk o w o  n isk i k o sz t p rz e ­
ja z d u  z  N ie m ie c  n a  T a rg i  P o z n a ń sk ie . T a k  n p .  
p rz e ja z d  z B e rlin a  d o  P o z n a n ia w y n o s ić m a  
ta m  i z p o w ro te m  łą cz n ie z w iz ą i w o ln y m  
w stę p e m  n a '• a rg i I I I k l. 2 5 m a re k n ie m ie c ­
k ic h , z a ś I I k l. —  3 5  m a re k  n ie m ie c k ic h .

Je d n y m  z e ta p ó w  w a lk i z c ię ż k ie m  p o ło ż e ­
n ie m  g o sp o d a rc z e m  k ra ju  je s t u tw o rz e n ie F u n ­
d u sz u In w e s ty c y jn e g o (n a m o c y R o z p . P re z y ­
d e n ta  R . P . z  d n ia  2 7  p a ź d z ie rn ik a  1 9 3 3  r . D z . U . 
R . P . N r. 8 5 /1 9 3 3 , p o z . 6 3 6 ) , p rz e z n a c z o n e g o  n a  
f in a n so w a n ie c e lo w y c h , z p a ń s tw o w e g o p u n k tu  
w id z e n ia , in w e sty c y j, a o p a rte g o  n a d o c h o d a c h  
s tą d  p ły n ą c y c h  o ra z  n a d o ta c ja c h  P a ń s tw a .

C e le m  u ru c h o m ie n ia ro b ó t in w e sty c y jn y c h , 
M in is te r S k a rb u  w y p u śc ił b e z te rm in o w e sk ry p ­
ty  d łu ż n e  S k a rb u  P a ń s tw a  n a  o k a z ic ie la  p o d  n a ­
z w ą „ B o n ó w  F u n d u sz u  In w e s ty c y jn e g o " , sp rz e ­
d a w a n e p rz e z w sz y s tk ie  K a sy  S k a rb o w e n a te ­

re n ie R z e c z y p o sp o lite j .

W ie le p a ń s tw , w y c h o d z ą c z a n a lo g ic z n y c h  
z a ło ż e ń , e m ito w a ło  p a p ie ry  o  z b liż o n y m  c h a ra k ­
te rz e  n a  d u ż o  w y ż sz e  su m y , z a s ila ją c  u z y sk an y m  
s tą d k a p ita łe m  ro b o ty p u b lic z n e , ro z b u d o w a n e  

n a w ie lk ą sk a lę .

U sto su n k o w a n ie  s ię sp o łe c z e ń s tw a  d o  ta k ie j  
a k c ji je s t w e  w sz y s tk ic h  ty c h  p a ń s tw a c h  ja k n a j-  
ż y c z liw sz e ; p a p ie ry c ie sz ą s ię o g ó ln e m  z a u fa ­
n ie m  i w  ż y c iu p ry w a tn e m  tra k to w a n e  są ja k o  

w y g o d n y ś ro d e k lo k a c y jn y .

D o  .g e s tj  i b o n ó w , w  sz c z e g ó ln o śc i z a ś ro z  
p ro w a d z e n ia  ic h  w  ja k n a jw ię k sz e j i lo śc i w  k ra ­
ju o ra z w y tw o rz e n ia w a ru n k ó w , sp rz y ja ją c y c h  
p o z o s ta n iu  ic h  w  o b ie g u , p o w o ła n o  d o  ż y c ia  „ P a ń  
s tw o w y  S y n d y k a t B o n ó w  F u n d u sz u  In w e sty c y j­
n e g o " - W a rsz a w a u l. Ś w ię to k rzy sk a 3 5 , te le f .
5 2 9 -9 9  i 6 0 8 -3 1 ,

biOpcmikaUflka

w Toruniu

Z a m ie rz e n ie m  S y n d y k a tu je s t o b ją ć je d n ą  

w ie lk ą , w sp ó ln ą a k c ją w sz y s tk ie je d n o s tk i g o s ­
p o d a rc z e , p rz e d e w sz y s tk ie m  z a ś p rz e m y s ło w e i 
h a n d lo w e , k tó re w  c o d z ie n n y m , b e z p o ś re d n im  
k o n ta k c ie z lu d n o śc ią m o g ą n a jła tw ie j w sp ó ł­
d z ia ła ć  w  u św ia d o m ie n iu  je j , c z e m  są  b o n y  F u n ­
d u sz u In w e sty c y jn e g o i ja k k a ż d y , k u p u ją c je , 
p ła c ą c n ie m i, p rz e d e w sz y s tk ie m  je d n a k , p rz y j­
m u jąc je w  m ie js c e z a p ła ty  - m o ż e p rz y c z y n ić  
s ię  d o  p o d n ie s ie n ia  o g ó ln e g o  d o b ro b y tu , n ie ty lk o  
n ie /p o n o sz ą c p rz y te rn ź a d y c h o f ia r , le c z  

z y sk u ją c  je s z c z e  m o ż liw o ść w y g ra n ia p re m ji.

N ie tru d n o z re sz tą d o s trz e c , ja k w ie le k o ­
rz y śc i p rz y n ie ść  m u s i p o s ia d a n ie i ro z p o w sz e c h ­
n ia n ie  b o n ó w . Je d n e  z k o rz y śc i ty c h , o  c h a ra k ­
te rze bezpośrednim ja sn o w y n ik a ją z sa m y c h  

ju ż  c e c h  b o n ó w , k tó re

p o s ia d a ją 1 0 0 % -o w e z a b e z p ie c z e n ie  m a ją t­
k ie m  P a ń s tw a , są  n a ż ą d an ie  w y m ie n ia n e p rz e z  
w sz y s tk ie K a sy  S k a rb o w e  n a  g o tó w k ę ,

p o s ia d a ją m o c u m a rz a n ia w sz e lk ic h z o b o ­
w ią z a ń  w o b e c S k a rb u  P a ń s tw a , b e z o g ra n ic z e ń ,

In n e k o rz y śc i o c h a ra k te rz e o g ó ln o - sp o ­
łe c z n y m , p rz e to ra c z e j pośrednim, w y n ik a ją  
p rz e z u ru c h o m ie n ie  ro b ó t in w e sty c y jn y c h i te m -  
sa m e m p o d n ie s ien ie p o z io m u c y w iliz a c y jn e g o  
k ra ju  p rz e z ro z w in ię c ie sy s te m u  a r te ry j k o m u ­
n ik a c y jn y c h , p o m n o ż e n ie i lo śc i z a k ła d ó w  u ż y ­
te c z n o śc i p u b lic z n e j i tp . zmniejszenie klęski bez­
robocia, o ż y w ie n ie ru c h u  h a n d lo w e g o i p rz e m y ­
s ło w e g o  p rz e z p o d n ie s ie n ie  z d o ln o śc i n a b y w c z e j  

sp o łe c z e ń s tw a .

O to a rg u m e n ty , p rz e m a w ia ją c e z a ja k n a j-  
g o r liw sz e m  p ro p a g o w a n ie m  b o n ó w , a rg u m e n ty ,  
ja k ie n ie w ą tp liw ie u ż y te b ę d ą z d o b ry m  w y n i­
k ie m  w o b e c k a ż d e g o  ro z są d n ie  m y ś lą c e g o  k u p c a  

'i k tó re p rz e k o n a ją z k o le i k a ż d e g o k lie n ta , ż e  
p o w sz e c h n e sp o p u la ry z o w a n ie b o n ó w , n ie w y ­
m a g a ją c o d n ic h ż a d n y c h w y rz e c z e ń , p rz y c z y ­
n i s ię d o  z łag o d z e n ia o b e c n y c h  tru d o śc i g o sp o ­

d a rc z y c h .

P R Z Y R O S T  N A T U R A L N Y  L U D N O Ś C I

W  G D Y N I.

W e d łu g o b lic z e ń R e fe ra tu S ta ty s ty c z n e g o  
K o m isa r ja tu R z ą d u G d y n ia w y k a z u je sz y b sz y  
p rz y ro s t n a tu ra ln y  lu d n o śc i, n iż p o z o s ta łe c z ę ­
śc i P o lsk i.

W  ro k u 1 9 3 3 z a w a r to o g ó łe m  m a łż e ń s tw  
4 4 9 , u ro d z e ń  ż y w y c h  b y ło  1 4 3 9 , z g o n ó w  —  5 0 4 . 
W o b e c  c z e g o p rz y ro s t n a tu ra ln y w y n o s i 9 3 5 o -  

só b  w  c ią g u  ro k u .

N a 1 0 0 0 m ie sz k a ń c ó w  w  G d y n i z a w a r to  
m a łż e ń s tw  1 1 ,2 , g d y d la c a łe j P o lsk i l ic z b a ta  
w y n o s i 8 ,3 . U ro d z e ń  ż y w y c h  n a 1 0 0 0  m ie sz k a ń ­
c ó w  w  G d y n i p rz y p a d a  3 6 ,0 , g d y  d la c a łe j P o l­
sk i 2 6 ,5 . Z g o n ó w  w  G d y n i w y p a d a 1 2 ,6  n a 1 0 0 0  
m ie sz k a ń c ó w , g d y  w  P o lsc e  l ic z b a ta je s t w ię k ­
sz a  i w y n o s i 1 4 ,2 . Z a tem  p rz y ro s t n a tu ra ln y  lu d ­
n o śc i w  G d y n i n a  1 0 0 0  m ie sz k a ń c ó w  w y n o s i 2 3 ,4 , 
g d y  w  c a łe j P o lsc e 1 2 ,6 .

Ja k w id a ć p rz y ro s t n a tu ra ln y lu d n o śc i w  
G d y n i je s t o lb rz y m i. T łu m a cz y  s ię  to  te rn , ż e d o  
G d y n i p rz y b y w a  e lem e n t m ło d y , c o  w p ły w a n a  
w ię k sz y  s tan  m a łż e ń s tw  i ro z ro d c z o ść .


